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Patryotycznycb Polityków w Lwowie, 
Dnia 3go Października 1797,

Z Medyolanu dnia 5. Wrzeinia.'
Wiadomości z Udine fą bardzo za- 

ffpoknisiące, i zupełnie ztemifig zgadza- 
są, które niedawno z Paryża odebrali­
śm y O  warunkach zaś pokojowych 
Jak 14 rozmaite domniemania i wieści 
iż z nich wcale nic pewnego wyczer- 
pnąc nie można, Nafza prawdziwa w o I.
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ność » niepodległość dopóty nie będzie 
p ew n ą, dopóki fię woylka Francufkie 
«tąd nie oddalą, których kapryffom aż 
nadto ulegać mufiemy.

N IE M C Y .

O d  niżjzego Menu d. 10. W rześnia.

Oftatnie porufzenia F rancuzów  od 
ftrony W etzlaru  i innych mśeyfc, były  
tylko  z w y c z a jn ą  dyslokacyą lub rozfze- 
rzemem różnych ftanowiik wypadniących 
% rnarfzu dywizyi Jenerała Grenjeya ku 
niżfzemw Renowi. Od tego czafu żadna 
nie rsaftąpiła odmiana , i żadne iefzcze 
nie okazuie fię podobieóftwo , ażeby R e­
publikanie praw y brzeg Renu opuścić 
mieli.

Lifty nawet z Neuwiedu i Hacbenbur- 
g<2 donofżą, iż Francuzi czynią urządze­
nie ściągaiące fię do zaflonienia fwplego 
woyfka od przykrości zbliżaiącey fię r o ­
ku pory. Park A rty lery i iefzcze przez 
R e n  nie zoftał przepraw ion y, t zawfze 
lig w  okolicach Neuroisd znnyduie.
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•FRANCYA..

Z  Paryża dnia 9. W rześnia ,

E xcerp t z  pifrna znalezionego m W e -  
necyi w  puilarefie Hrab: d A n trs ig n e s  
iego rę k ą  p ifa n e g o , na k tó rego  czele 
znaydow ały  fię fiowa : •'Mo;a 'koerefphn- 
dencya  z Hr. de Montgafllard dnia 4. 
G rudnia  1796. o fzfiftey godzinie p o  p o ­
łudniu aż do polnocy.

Hr. de Montgaillard znaydowaj fis 
\y W enecyi od mtefiąca W rześn ia ;  fiy- 
fzałem o nim z powieści, alem go nigdy 
nie widział. Przed 6. tygodniami p rz y ­
szedł do mnie l  A b  be Dumontel iego p rz y ­
jaciel z donieiieniem , iż nie może fig te­
raz zemną widzieć dla ważnych p r z y ­
c z y n .  o których ftm innie uwiadomi.

Dnia —  odebrał RS z Neufchatel od 
Fauebe - Borei z proźbą, ażebym oddal 
P.  ̂ de Montgaillard 600. liw rów  , j na„ 
mówił go do wyiechania natychmiaft do 
niego do Bazylei.
1 j  Uwiadomiłem o tym  H r .  M ontgail­
lard , który nie c h c i» F p f z y ią ć 600, bV~ 
ł ó w ,  lecz w  15. dni p rzyfta ł  po  n ie, t
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profit mnie o rendez vous na i .  Grudnia 8 
potym na 4. Nokoniec przybył do mnie 
Wcąolfay dnfa 4. o 6 godzinie wieczorem, 
w ra z  2 I  A b  be Dumontel.

Pomowiwfzy ze mną o fwciey uciecz­
c e ,  o przybyciu do A n g li i ,  o powrocie 
ztanitąd do —  o łwych zatargach z Emi­
grantami , k tó rzy  w  każdym kraiu i fo­
nii nic nie 'Czynią , i innym czynić nie- 
dozwąiaią, i więcey tnaią demobrącyi w  
fwo'ey Jakobififkiey nędzy lub fzalettft wie, 
niżeli fię iey kiedy znaydywsło w Klubie 
Jakobinów wśrzód ich naywiękfzych 
tryumfów.

Po nioiey do Hagi p o d ró ży , poje­
chałem nayprzód A oN m fcb a tel, potym 
do Bazylei —  XI ;żc Kondeufz w ezw ał 
innie do M iilbeitn , a znsiąc wfzyftkie 
nsote zw iąłk i , które miałem we Francyi, 
proponował mi, ażebym wyrozumiał Je­
nerała Picbegiu,'m &iącego  główną kwa­
terę w Altenkircben.

Picbegru był tam w  ten czas oto­
czony czterema Reprezentantami K on­
wencyi.

Poiechałem wprzód do NenfchateL 
W  celu pierwfzc^o zwierzenia fię, zw ró ­
ciłem moie oko na Faucbe- Borel, K ró­
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Jew]k*egqt mego, i twego Drukarza. Jefł 
to cz łow iek  przychylny  do' RoyaiGmu , 
pełen o d w a g i,  gorliw ości eotuzyazm u, 
nmiący mało dswcipu , l eCz pewnv ! 
p o cz c iw y . Przybrałem do niego p .  
Couram z  N e u fd m e l, z obrotem fn ie u -

IMł*mowiłem ich do podjęcia fie  k o m -  
mułu. O patrzyłem  ich Inftrukeyami Ś 
pa Iz portami . Ponieważ to byli Cudzo­
ziemcy , dofiarczyłem im pretex t6w  p o ­
droży  do F ra n c y i , iako Cudzoziemlkim

złiwize jenerałam i, iecz P icbe- 
gru  u w a ż a ł ,  iż F aucb s zaw fze  n a  i e .  

nych z nim zn ayd yw ał fię mieyfcach
* przechodząc raz blilko niego rzekł 
g ło ś n o : Poiadę dziś do H u n h ig l  N 3* 
tych  mis fi Fnuche  tam pofpiefza, Piebe- 

£i'u p rz y b y w a  tam z 4. Reprezentantami
* 7® Jenerałami.

n egocyantom , chcącym ©abywać dobra
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Fauebe 'znayduie fFcfób fpotkać go 
na drodze Plchegru  wpatruje fię w  
n i e g o , i mimo wielkiego defzczu m ów i  
głośno. Bgdg dziś na obiedzie u F’ ant 
de iSawmoH.'  ' l a  Pani  Salom on , ieft ta  
feochanka P tckeg ru , a zamek iey  l e ż y  o 
t r z y  mile od Huningi, Fauebe z byftro-  
kcią tani przybiega. Po obiedzie idzie da 
zamku,  i p y ta  fię o Jenerała P icbegru* 
l e n  prżyiłnuie g o  na ganku piiąc k a ­
wę.

Fąucbe■ rzekł natenczas , iż pofiada 
Rfkopifm JJ. ł ?  oujfean, i £e mu go chce 
®̂dyho\vać. Dobrze iffi , odpowiedział 

P u b eg ru , ale ten RouJJeau ma zdanie o 
wolności, które nie fą moiemi, i do któ­
rych przykroby nn było moie przydawać 
Imię. —  A le  ia rzekł Fauebe, mam inną 
rzecz do powiedzenia. —  C ó ż  takiego i 
od. kogo ? O d  XIążgcia Kandeujza. — • 
M i lc z , i czekay na mnie. —  Po czym 
zaprowadził go do oddalonego gabinetu. 
T a m , zamkną wfzy fi? , czeto  chce ode- 
mnie Xiąże zapytał fig ?

Fauebe  pomiefzany nie mógł prze­
mówić: tjfpokóy fig rzekł Picbegru , ia 
tak mys-lę ssk X ią ie , powiedz mi czego 
żąda ode mnie ? Fauebe  ośnutlonyrzekł,
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lz Xiąze na nim połega, i chce fię z nim 
Siączyc. —  Są to rzeczy próżne i nie- 
Znaczące, rzekł Plchegrjt.' Poftaray fig o 
loftrukcye pifane, i powracay do mnie 
^ t r z e c h  dniah do Ajtenkircben, znay- 
wziefz mnie lamego o godzinie 6. wieczo­
rem.

Fauche przybyw a do mnie do Ba* 
'Zylei, a pełen złości o wfzyftkim mnie 
ówiadomia.

Przepędziłem noc na puaniu Lifiu 
Jo rtcbegru  imieniem Xiążgcia Konden- 
Jza umocowanego pełnomocaićlwern Lu- 
wt ika X V I I I  do rozpoczęcianegocyacyi z
tym jenerałem.

Starałem fig nayprzÓd wzbudzić w  
Jim ambicyą, Wyftawiałem iaką uczyni 
Przyflugg O yczyźnie  powracała c iey 
K rolą , który zrobi go natyehmiaft M ar- 
Całkiem Francufhlm, Gubernatorem A l-  
z »cyi tey prowincyi , którŁi tak me i  nie 

ronił. —  (  Naftgpuią dalfraofiary, któ- 
e poprzednio umieściliśmy^Dz,lenniku.

Co do iego Armii ofiarowałem irrmT-
Króle wlkim, potwierdzić Officerów 

r  ̂ ftopniach, awanfować ry c n . kto? 
yeh będzie rekomendował , penłyą dla 
ft2eego kommendanta wydasącfgo’’ for­

te-
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t e c ę ; uwolnienie od podatków każdego 
miafta, które otw orzy ,fwe bramy. Lu* 
dowi zaś wfzelkiego ftanu zupełną amne* 
sftyą. Przydałem , iż XIąie Ko deulż 
pragnie, ażeby proklamować Króla W 
obozie, żeby Xiąż§ciu oddać miafto Hu- 
ningę: i ażeby fię z nim złączyć dla ma- 
fzerowania w raz do Paryża,

Picbegru rzekł na to , iż nie zna P. 
M ontgaillard, ani iego pifma, iż chce, 
»żeby X?ąże Kondeufz., którego zna do* 
brze r ę k ę , to wfzyliko approhował.

Faucbe zoftawiwfzy przy Jenerale P i-  
cbegru Pana Courant, przybył do mnib 
do Bazylei. —  Wyiechałeńi natychmisft 
do Miilheim  g łówney kwatery Xiążęci« 
Kondeufza: przybyłem tam po półno­
cy. —  Xiąze kazał mi ufieść na fwoim 
lo żk u , i tak fię nafza konferencya. za­
częła.

Szło naywięcey o t o ,  ażeby namó* 
- „wić Xcia do .papifania do Jenerała Piche* 

‘ V*gru i zapewnienia go o prawdzie te g o ,  
co w  iego imieniu było do piego pifane.—•

'R efsta potem.


